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Księga 1

Psalm 1 (LXX 1)

1  Szczęs�liwy  jest  ten,  któ� ry  nie 
pódąz1a  za  radami  zepsutych,  nie 
spędza czasu z grzesznikami, ani nie 
dółącza dó grupy przes�miewcó� w. 
2  Taki  człówiek  znajduje  radós�c�  w 
prawie Bóga i mys�li ó nim dniami i 
nócami. 3  Jest jak drzewó zasadzóne 
nad  strumieniem.  Wydaje  ówóc  w 
swóim  czasie,  a  jegó  lis�cie  nie 
więdną. Wszystkó, có czyni, mu się 
udaje. 4 Ale zepsuci nie! Są jak plewy, 
któ� re rózwiewa wiatr. 
5  Zepsuci  nie  będą  w  stanie  się 
óbrónic�,  gdy  zóstaną  ósądzeni. 
Grzesznicy  nie  przetrwają,  gdy 
sprawiedliwi ustalają zasady. 
6 Bó� g trószczy się ó sprawiedliwych. 
Niemóralne  drógi  prówadzą  tylkó 
dó zguby.

Psalm 2 (LXX 2)

1  Dlaczegó  naródy  póddają  się 
swójemu  gniewówi  i  twórzą 
daremne  plany?  2  Władcy  Ziemi 
łączą  siły  przeciwkó  Bógu  i  Jegó 
wybranemu.  3  Pragną  zakón� czyc� 
swóją  pódległós�c�  Bógu  i  Jegó 
kóntrólę. 
4  Ale  Bó� g,  któ� ry  mieszka  w  niebie, 
s�mieje  się  z  nich,  bó  uwaz1a  tó 
wszystkó  za  zabawne.  5  Pótem 
pókazuje im, có óznacza Jegó gniew 
i przeraz1a ich swóją furią.
6  Bó� g  uczynił  mnie  kró� lem  na 
Syjónie,  swójej  s�więtej  gó� rze,  aby 
ógłósic� s�wiatu, có On nakazuje. 
7  Pówiedział  dó  mnie:  "Ty  jestes�  
Móim synem. Dzis�  stałem się twóim 
ójcem. 

8  Póprós�  mnie, a pózwólę ci pódbic� 
wszystkie  naródy  i  cała  Ziemia 
będzie nalez1ec�  dó ciebie.  9  Będziesz 
mó� gł  rządzic�  wszystkimi  surówó  i 
łamac� ich ópó� r bez wysiłku."
10  Pósłuchajcie  tegó,  władcy  Ziemi! 
Uczcie  się  i  zrózumcie,  có  tó 
wszystkó  znaczy!  11  Słuz1cie  Panu z 
szacunkiem  i  cieszcie  się,  z1e 
móz1ecie byc� Jegó sługami. 
12  Przyjmijcie Jegó naukę, bó inaczej 
móz1e  się  rózgniewac�.  Wtedy 
zginiecie  w swójej  beznadziejnós�ci. 
13  Błógósławieni są wszyscy, któ� rzy 
Mu  ufają,  gdy  Jegó  gniew  nagle 
wybucha.

Psalm 3 (LXX 3)

1 Psalm Dawida, ó czasie, gdy uciekał 
przed swóim synem Absalómem.
2  Panie,  dlaczegó  tak  wielu  ludzi 
mnie niepókói i walczy ze mną?
3 (interludium)
Mys�lą, z1e mnie nie ócalisz. 
4  Ale Ty jestes�  móim óbrón� cą i móją 
chwałą. Ty jestes�  tym, któ� ry dódaje 
mi pewnós�ci.
5 (interludium)
Tak  się  módliłem.  Pan  wysłuchał 
mójej  módlitwy  ze  swójej  s�więtej 
gó� ry.  6  Półóz1yłem  się  i  zasnąłem. 
Dóczekałem  następnegó  póranka, 
póniewaz1  Bó� g mnie chróni. 
7 Nie będę się bał, nawet jes� li tysiące 
ludzi mnie ótóczą.
8  Pówstan� ,  Panie!  Ocal  mnie,  mó� j 
Bóz1e! Pókónałes�  wszystkich, któ� rzy 
atakują  mnie  bez  pówódu. 
Unieszkódliwiłes�  ich óbelgi.
9 (interludium)
Ty  jestes�  móim  ratunkiem.  Jestes�  
błógósławien� stwem  dla  swójegó 
naródu.
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Psalm 4 (LXX 4)

1 Pies�n�  Dawida, na kóniec.
2  Bóz1e,  z�ró� dłó  mójej 
sprawiedliwós�ci! Módliłem się, a Ty 
mnie wysłuchałes� . Pómógłes�  mi, gdy 
byłem  w  trudnej  sytuacji.  Prószę, 
spełnij móją prós�bę: ókaz1  mi litós�c�.
3 (interludium)
Ludzie,  jak długó będziecie uparci? 
Dlaczegó  kóchacie  bezuz1yteczne 
rzeczy i dąz1ycie dó kłamstw? 
4  Jestem óddany Bógu.  On dókónał 
dla mnie niezwykłych rzeczy. Słucha 
mnie, gdy się dó Niegó módlę.
5 (interludium)
Nawet  jes� li  jestes�cie  z� li,  nie 
pózwó� lcie  sóbie  grzeszyc�. 
Zastanó� wcie  się  nad  swóimi 
emócjami i uspókó� jcie się. 
6  Złó� z1cie  ófiarę  sprawiedliwós�ci  i 
zaufajcie Bógu.
7  Wielu szuka dóbra. Bóz1e, wiemy ó 
Tóbie, bó dałes�  nam ten przywilej. 
8  Napełniłes�  mnie  radós�cią.  ZD adna 
ilós�c�  zbóz1a,  wina,  czy  óliwy  nie 
mógłaby mnie tak uszczęs�liwic�. 
9  Będę  mó� gł  zasnąc�  w  pókóju. 
Jedynie  dzięki  Tóbie,  Bóz1e,  mam 
nadzieję w z1yciu.

Psalm 5 (LXX 5)

1 Dla dyrygenta. Psalm Dawida.
2  Prószę,  wysłuchaj  mójegó  płaczu, 
Panie!  3  Zwró� c�  uwagę  na  móją 
módlitwę,  mó� j  Kró� lu  i  Bóz1e.  4 

Obudzę  się  wczes�nie  i  będę  się 
módlił  dó  Ciebie,  Panie.  5  Będę  z1ył 
bez  grzechu,  bó  wiem,  z1e 
óbserwujesz wszystkie móje ruchy i 
z1e nie chcesz nieprawós�ci. 

6 ZD aden zły człówiek nie móz1e znies�c� 
Twójej  óbecnós�ci.  Niesprawiedliwy 
nie  ukryje  przed  Tóbą  swóich 
grzechó� w. 
7  Nienawidzisz  wszelkiej 
nieprawós�ci.  Walczysz  przeciwkó 
wszelkim kłamstwóm. Nienawidzisz 
tegó,  z1e  ludzie  są  brutalni  i 
pódstępni,  Panie.  8  Ale  ja  będę 
pódąz1ał za Tóbą, bó wiem, z1e masz 
wiele  litós�ci.  Będę  wielbił  Cię  w 
Twójej s�wiątyni i szanówał Cię.
9  Prószę,  Panie,  pózwó� l  mi  Cię 
ódnalez�c�  i  póznac�.  Prówadz�  mnie, 
abym  mó� gł  póznac�  Twóją 
sprawiedliwós�c�, i chrón�  mnie przed 
móimi  wrógami.  10  Oni  nie  mają 
prawdy  w  z1yciu  i  nie  ma  w  nich 
z1adnej  dóbróci.  11  Sieją  s�mierc� 
kłamstwami,  któ� re  wypówiadają. 
Prószę,  ósądz�  ich,  Bóz1e!  Niech 
upadną  przez  własne  plany. 
Pózbądz�  się  ich  z  pówódu  ich 
licznych grzechó� w.  Zasługują  na tó 
za tó, z1e tak Cię rózgniewali, Panie.
12  Niech  wszyscy,  któ� rzy  pókładają 
w  Tóbie  nadzieję,  będą  radós�ni! 
Będą  się  cieszyc�  na  wieki,  a  Ty 
będziesz  mieszkał  ws�ró� d  nich. 
Wszyscy, któ� rzy kóchają Twóje imię, 
będą  Cię  chwalic�,  13  bó  Ty 
błógósławisz  sprawiedliwych, 
Panie!  Twója  przychylnós�c�  jest  dla 
nas jak tarcza i kóróna.

Psalm 6 (LXX 6)

1  Psalm  Dawida  na  kóniec.  Pełna 
óktawa.
2 Prószę, Bóz1e, nie karz mnie ani nie 
karc�  mnie,  chóciaz1  jestes�  na  mnie 
zagniewany. 3 Prószę, ókaz1  mi litós�c�, 
bó jestem słaby. Prószę, ulecz mnie, 
bó całe móje ciałó jest chóre. 
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4 Odczuwam wielki niepókó� j. Prószę, 
Bóz1e,  pówiedz  mi,  jak  długó  tó 
będzie  trwac�.  5  Prószę,  zwró� c�  na 
mnie uwagę i ócal móje z1ycie. Wiem, 
z1e jestes�  pełen dóbróci.  6  Umarli nie 
mógą Cię chwalic�  w swójej krainie, 
ale ja wciąz1  z1yję.
7  Jestem zmęczóny płaczem. Kaz1dej 
nócy  kładę  się  spac�  przytłóczóny 
smutkiem i móczę łzami móje łó� z1kó. 
8  Płakałem tak duz1ó,  z1e  mó� j  wzrók 
jest  zamglóny.  Mam  tyle 
próblemó� w,  z1e  jestem  słaby  jak 
starzec.
9 Odejdz�cie óde mnie, złóczyn� cy! Bó� g 
usłyszał  mó� j  płacz.  10  Wysłuchał 
móich pró� s�b i je spełnił. 
11  Niech  wszyscy  mói  wrógówie 
dós�wiadczą  póraz1ki  i  upókórzenia! 
Niech lepiej teraz uciekają w panice.

Psalm 7 (LXX 7)

1  Psalm  Dawida.  Dótyczy  słó� w 
wypówiedzianych  przez  Kusza, 
człónka plemienia Beniamina.
2  Mó� j  Panie  Bóz1e,  ufam  Tóbie. 
Prószę, ócal mnie. Uwólnij mnie ód 
wszystkich, któ� rzy mnie s�cigają. 
3  Nie pózwó� l, by mnie zabili. Jestem 
jak samótny chłópiec stójący przed 
głódnym lwem.
4  Mó� j  Panie  Bóz1e,  jes� li  póstąpiłem 
z� le,  jes� li  uciekłem  się  dó 
nieprawós�ci, 5 jes� li zems�ciłem się na 
kims� ,  któ  mnie  skrzywdził,  tó 
pózóstaw  mnie  na  łasce  móich 
wrógó� w.  6  Niech  mói  wrógówie 
s�cigają  mnie  i  schwytają.  Niech 
pówalą mnie na ziemię i  skópią na 
s�mierc�,  a  mója  reputacja  niech 
będzie zniszczóna.
(interludium)

7  Pówstan�  i ókaz1  swó� j gniew, Panie! 
Pókaz1  móim wrógóm, któ jest móim 
óbrón� cą. Obudz�  się, mó� j Panie Bóz1e, 
i ustanó� w swóją sprawiedliwós�c�. 
8  Przyjdz�  i  chrón�  z  wysókós�ci  tych, 
któ� rzy grómadzą się dla Ciebie. 
9  Ty  sądzisz  naródy,  Panie.  Osądz�  
mnie,  abym  mó� gł  udówódnic�  móją 
prawós�c� i niewinnós�c�. 
10  Niech  zepsucie  grzesznikó� w  się 
zakón� czy. Prówadz�  sprawiedliwych, 
Bóz1e,  bó  Ty  znasz  kaz1dy  czyn  i 
kaz1dą mys� l.
11  Mója  pómóc  póchódzi  ód 
sprawiedliwegó  Bóga.  On  ratuje 
tych, któ� rzy z1yją w prawós�ci. 
12  Bó� g  jest  sprawiedliwym  sędzią. 
Jest  silny  i  cierpliwy.  Códziennie 
ókazuje zepsutym swó� j gniew.
13  Zepsuci!  Lepiej  natychmiast 
ódwró� c�cie  się  ód  zła,  bó  On  juz1  
óstrzy  swó� j  miecz  i  szykuje  swóje 
strzały.  14  On  przygótówuje  swóją 
s�mierciónós�ną  brón� .  Jegó  płónące 
strzały będą padac� na was wszędzie.
15  Ale  zepsuty  człówiek  umie  tylkó 
czynic�  złó.  Jest  jak  cięz1arna 
demónica,  któ� ra  niedługó  uródzi 
więcej kłópótó� w i grzechu. 
16  Kópie  głębóką  dziurę  dla  kógós�  
innegó,  ale  w  kón� cu  sam  w  nią 
wpadnie.  17  Kłópóty,  któ� re 
spówódówał,  óbró� cą  się  przeciwkó 
niemu.  Będzie  cierpiał  z  pówódu 
własnej przemócy.
18  Będę  chwalic�  Bóga  za  jegó 
sprawiedliwós�c�.  Będę  s�piewac� 
póchwały  najwyz1szemu  Bógu, 
któ� regó imię tó Jahwe.
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Psalm 8 (LXX 8)

1  Dla  dyrygenta.  Psalm  Dawida,  na 
instrumenty strunówe.
2  O  Panie,  nasz  Panie!  Nie  da  się 
ópisac�, jak cudówne jest Twóje imię! 
Twó� j  majestat  przewyz1sza  nawet 
niebó. 3 Okazujesz chwałę przez usta 
dzieci  i  niemówląt.  Dałes�  nam 
chwałę  jakó  óbrónę  przed  Twóimi 
wrógami.  Jest  zdólna  uciszyc� 
wszystkich wrógó� w i ms�cicieli.
4  Kiedy  patrzę  na  niebó,  któ� re 
stwórzyłes� ,  na  Księz1yc  i  gwiazdy, 
któ� re  umies�ciłes�  na  swóich 
miejscach, zastanawiam się: 
5  Chóciaz1  ludzkós�c�  jest tak mała, Ty 
wciąz1  dóstrzegasz i trószczysz się ó 
ludzi.  6  Chóciaz1  uczyniłes�  ich tróchę 
niz1szymi  ód  aniółó� w,  uwien� czyłes�  
ich chwałą i  czcią.  7  Póstawiłes�  ich 
na  czele  stwórzónegó  przez  Ciebie 
s�wiata.  8  Póddałes�  wszystkó  pód 
kóntrólę człówieka: wszystkie ówce 
i bydłó, wszystkie dzikie zwierzęta, 
9  ptaki  na  niebie  i  ryby,  któ� re 
pływają w rózległych óceanach.
10  O  Panie,  nasz  Panie!  Nie  da  się 
ópisac�, jak cudówne jest Twóje imię!

Psalm 9 & 10 (LXX 9)

1  Psalm  Dawida  na  kóniec,  ó 
tajemnicach syna.
2  Panie,  będę  Cię  chwalił  z  całegó 
serca.  Opówiem  wszystkim  ó 
Twóich zdumiewających czynach. 
3 Z radós�cią będę Ci s�piewał i wielbił 
Twóje  imię,  bó  jestes�  najwyz1szym 
Bógiem.
4  Kiedy  mói  wrógówie  zóstaną 
óstatecznie  pókónani,  będą  słabi  i 
zginą, gdy staną przed Tóbą. 

5  Wiesz,  z1e  nie  zróbiłem  nic  złegó. 
Brónisz  mójej  sprawy.  Sądzisz 
sprawiedliwie ze swójegó trónu. 
6  Karzesz  wszystkie  naródy  i 
eliminujesz  zepsutych.  Sprawiasz, 
z1e pózóstaje pó nich tylkó niesława. 
7  Nie  mają  juz1  bróni  dó  uz1ycia  ani 
miast, w któ� rych mógliby się ukryc�. 
Zniknęły  kłópóty,  któ� re 
pówódówali, a takz1e pamięc� ó nich.
8  Ale  Ty  z1yjesz  wiecznie,  Panie. 
Przygótówałes�  swó� j  trón,  aby 
przewódniczyc� sądówi. 
9  Osądzisz wszystkie naródy s�wiata 
sprawiedliwie i słusznie. 
10  Oferujesz  bezpieczen� stwó 
biednym.  Pómagasz  im  w  czasach 
trudnós�ci.  11  Ci,  któ� rzy znają Twóje 
imię, będą Ci ufac�. Ty nie ópuszczasz 
tych, któ� rzy Cię szukają, Panie.
12  SFpiewajcie ku chwale Pana, któ� ry 
mieszka  na  Syjónie!  Opówiedzcie 
całemu s�wiatu ó Jegó dókónaniach! 
13  On  pamięta  ó  cierpiących.  Nie 
ignóruje płaczu ubógich.
14  Miej  litós�c�  nade  mną,  Panie. 
Zóbacz,  jak  wiele  wycierpiałem  z 
pówódu móich kłópótó� w. 
15  Jestem  bliskó  s�mierci.  Prószę, 
pómó� z1  mi pówstac�,  abym mó� gł Cię 
chwalic� publicznie w krainie Syjónu. 
16 Uratuj mnie, a będę szczęs� liwy. 
Ci,  któ� rzy  za  Tóbą  nie  pódąz1ają, 
sami  szykują  sóbie  katastrófalną 
póraz1kę. 17 Długie interludium.
Jestes�  znany  ze  swóich 
sprawiedliwych czynó� w. Grzesznicy 
są znani z niepówódzen� , któ� re sami 
sóbie pówódują. 
18  Niech grzesznikó� w i  tych,  któ� rzy 
lekcewaz1ą  Bóga,  spótka ich kóniec. 
19  Biedni nie będą zawsze sami. Ich 
cierpliwós�c� zóstanie wynagródzóna.
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20  Pówstan� ,  Panie!  Nie  pózwó� l 
ludzióm  szczycic�  się  swóją 
pówierzchówną  siłą.  Osądz�  
wszystkie naródy, któ� re widzisz. 
21  Wyznacz  władcę  nad  całym 
s�wiatem,  aby  ludzie  zrózumieli,  z1e 
są tylkó ludz�mi.
(interludium)
 22  1  Panie,  dlaczegó  jestes�  tak 
dalekó? Pótrzebujemy Cię. Prósimy, 
nie ukrywaj się przed nami.
23  2  Zepsuci  aróganckó  gnębią 
biednych.  Niech  cierpią  z  pówódu 
własnych  intryg.  24  3  Grzesznicy  są 
dumni  ze  swóich z1ądz.  Łączą  się  z 
innymi takimi grzesznikami. 
25  4  Grzesznicy  nawet  nie  pró� bują 
szukac�  Bóga, có bardzó Gó gniewa. 
Twierdzą, z1e Bóga nie ma. 
26 5 Prówadzą zepsute z1ycie. Ignórują 
prawa  Bóga.  Lekcewaz1ą  szkódy, 
któ� re  pówódują.  27  6  Wierzą,  z1e  są 
nietykalni  i  z1e  zawsze  będą 
szczęs�liwi.  28  7  Ich mówa jest  pełna 
przeklen� stw,  góryczy  i  kłamstw. 
Swóimi  słówami  pówódują  tylkó 
kłópóty i smutek. 
29  8  Zepsuci  wspó� łpracują  ze  sóbą, 
aby  się  wzbógacic�,  pódczas  gdy 
biedni stają się jeszcze biedniejsi. 
30 9 Ciągle szukają nówych spósóbó� w, 
aby  szkódzic�  bezbrónnym.  Są 
bardzó  wprawni  w 
wykórzystywaniu słabych. 
31  10  Przywłaszczają  sóbie  córaz 
więcej władzy, a ich ófiary przez tó 
cierpią. 32 11  Twierdzą, z1e nawet jes� li 
Bó� g  istnieje,  tó  z  pewnós�cią  nie 
óbchódzi  Gó  tó,  có  dzieje  się  na 
s�wiecie.
33  12  Pówstan� ,  Panie  Bóz1e!  Uz1yj 
swójej  mócy,  aby  chrónic�  tych, 
któ� rzy Cię pótrzebują. 
34  13  Grzesznicy  rózgniewali  Cię, 
twierdząc, z1e ich nie ukarzesz. 

35  14  Ale  Ty  widzisz  wszystkie 
próblemy  i  złós�c�.  Ty  działasz. 
Pómagasz  tym,  któ� rzy  Cię 
pótrzebują  -  tym,  któ� rzy  nie  mają 
nikógó.  36  15  Pókónaj  grzesznikó� w, 
nawet tych najpótęz1niejszych. Niech 
ich grzech się skón� czy.
37  16  Panówanie  Bóga  nigdy  się  nie 
skón� czy.  Ci,  któ� rzy  za  Nim  nie 
pódąz1ają,  zóstaną  wygnani  z  Jegó 
ziemi.  38  17  Bó� g  zwraca  uwagę  na 
pótrzeby  biednych.  Słucha  ich 
płaczu.  39  18  Będzie  brónił  sierót  i 
pókórnych.  Ochróni  ich  przed 
óprawcami.

Psalm 11 (LXX 10)

1 Psalm Dawida na kóniec.
Ufam Bógu. Nie mó� wcie mi,  z1ebym 
się  ukrywał.  2  Widzę,  z1e  zepsuci 
szykują atak na dóbrych. 
3 Jes� li nawet pódstawówe zasady nie 
są przestrzegane w spółeczen� stwie, 
dóbrzy nie  mógą byc�  óbwiniani  za 
jegó niepówódzenia.
4  Bó� g jest w swójej s�więtej s�wiątyni. 
Siedzi  na  trónie  w  niebie.  Zwraca 
uwagę  na  biednych  i  óbserwuje 
działania  wszystkich.  5  Widzi,  jak 
sprawiedliwy  lub  zepsuty  kaz1dy 
jest.  Mimó  tó  wielu  wybiera  złó  - 
tacy  pewnie  nienawidzą  samych 
siebie.  6  Da  im  wiele  ókazji  dó 
póraz1ki.  Zóstaną  nagródzeni 
całkówitą  zgubą.  7  Tak  dóbry  Pan 
wymierza  sprawiedliwós�c�.  On  wie, 
czym jest prawdziwa uczciwós�c�.
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Psalm 12 (LXX 11)

1  Psalm  Dawida  na  kóniec.  Pełna 
óktawa.
2  Prószę,  Bóz1e,  wybaw  mnie,  bó 
inaczej  zniknie  kólejny  dóbry 
człówiek. Ludzie pórzucili prawdę. 
3  Kaz1dy  kłamie  nawet  swóim 
sąsiadóm  i  schlebia  innym  swóimi 
kłamstwami.
4  Prószę, Bóz1e, nie pózwó� l im trwac� 
w  tym  fałszywym  póchlebstwie  i 
prawdziwej pysze.  5  Kaz1dy mys� li, z1e 
móz1e  wykręcic�  się  słówami  z 
kaz1degó  próblemu  i  z1e  nikt  nie 
móz1e mu rózkazywac�.
6 Panie, pówiedziałes� : "Pówstanę, bó 
nędza słabych jest nie dó przyjęcia. 
Dam  im  bezpieczen� stwó,  któ� regó 
pótrzebują." 7 Twóje słówa są czystą 
mądrós�cią.  Są  jak  srebró 
siedmiókrótnie  óczyszczóne  w 
piecu.  8  Panie, Ty ich óchrónisz. Nie 
pózwólisz  im  zniknąc�  ze 
spółeczen� stwa.  9  Pówstrzymaj 
zepsutych ód s�więtówania zła, któ� re 
szerzą.

Psalm 13 (LXX 12)

1 Psalm Dawida na kóniec.
2  Panie!  Jak  długó  będziesz  mnie 
trzymał  w zapómnieniu? Jak  długó 
będziesz ódwracał óde mnie wzrók? 
3 Jak długó muszę znósic�  ten smutek 
i  z1al?  Jak  długó  mó� j  wró� g  będzie 
triumfówał nade mną?
4  Prószę, mó� j Panie Bóz1e,  spó� jrz na 
mnie i ódpówiedz. Prówadz�  mnie w 
tym niepewnym czasie. Nie pózwó� l 
mi  umrzec�.  5  Nie  pózwó� l  mójemu 
wrógówi  mys�lec�,  z1e  wygrał.  Nie 
pózwó� l  móim  dręczycielóm 
nas�miewac� się z mójegó ósłabienia.

6  Pólegam na Twójej  litós�ci.  Jestem 
szczęs�liwy,  bó  wiem,  z1e  mnie 
uratujesz.  Będę dla  Ciebie  s�piewał, 
bó  byłes�  dla  mnie  dóbry.  Będę 
chwalił  Twóje  imię,  bó  jestes�  
najwyz1szym Bógiem.

Psalm 14 (LXX 13)
1 Psalm Dawida na kóniec.
Ludzie  są  zepsuci.  Dópuszczają  się 
ókrópnych rzeczy. ZD aden z nich nie 
czyni dóbra. Ci idióci mys�lą, z1e Bóga 
nie  ma.  2  Panie!  Spó� jrz  z  nieba. 
Sprawdz� ,  czy  są  ludzie,  któ� rzy 
rózumieją, któ� rzy Cię szukają. 
3  Wszyscy  przestali  z1yc�  według 
Twójej  wóli,  przez có są dla Ciebie 
bezuz1yteczni. Nikt spós�ró� d nich nie 
czyni dóbra.
3a Prówadzą  innych  dó  zguby 
swóimi  słówami.  Uz1ywają 
póchlebstw,  aby  dóstac�  tó,  czegó 
chcą,  ale  zdradzają  innych.  Umieją 
tylkó  siac�  przeklen� stwa  i  górycz. 
Szybkó  uciekają  się  dó  przemócy. 
Pótrafią  tylkó  pówódówac� 
zniszczenie  i  nieszczęs�cie.  Nie 
rózumieją nawet, z1e zawsze istnieją 
pókójówe  rózwiązania.  Nie  mają 
szacunku dla Bóga.
4  Są  tak  dós�wiadczeni  w 
krzywdzeniu słabych i póleganiu na 
sóbie  zamiast  na  Bógu.  Mimó  tó 
wiedzą tak niewiele. 5 Oni - tylkó óni 
-  będą  przepełnieni  strachem.  W 
kón� cu  zrózumieją,  z1e  Bó� g  jest  pó 
strónie sprawiedliwych.  6  SFmiali się 
z biednych za póleganie na Bógu.
7 Pan przyniesie ócalenie Izraelówi z 
Syjónu.  Naró� d  Jakuba  będzie 
s�więtówał  w całym Izraelu,  gdy tó 
się stanie.


